
25.04
ŚWIATOWY DZIEŃ
PINGWINÓW



Światowy Dzień Pingwinów przypada 25 kwietnia, na cześć naukowego odkrycia, że
pingwiny z gatunku białookich tzw. Adeli, co roku, po spędzeniu miesięcy na morzu, wracają

do swoich terenów lęgowych, zawsze 25 kwietnia.



Pingwiny to ptaki, które nie potrafią latać i nazywane są bezlotkami.



Pingwiny są za to świetnymi pływakami, potrafią bardzo szybko pływać, głęboko nurkować 
i wysoko wyskakiwać z wody, gdy polują na swoje pożywienie, czyli ryby.



Żyją głównie na Antarktydzie i Arktyce, ale można je spotkać także w cieplejszych rejonach, 
tj. w Australii, na wyspach Galapagos i Nowej Zelandii.



Największy pingwin, tzw. pingwin
cesarski, może mieć 130cm wzrostu i

ważyć ok. 45kg, a najmniejszy
pingwin, tzw. pingwin mały, to

gatunek mierzący ok. 40cm i ważący
ok. 1 kg.

.



To tata pingwin wysiaduje jajo do czasu
wyklucia, a mama w tym czasie szuka
dla siebie pożywienia i znika nawet na 

2 miesiące. Samiec może bowiem dłużej
ogrzewać i utrzymać jajo w cieple

swojego ciała bez potrzeby jedzenia.



Małe pingwiny chodzą do przedszkola! 

Bardzo szybko uzyskują samodzielność 
i w wieku 2 miesięcy zbierają się 

w  samodzielne grupy i do rodziców
wracają tylko gdy odczuwają głód.



Pingwiny połykają czasami kamienie, żeby rozdrobnić pokarm i uzyskać dodatkowe
obciążenie, dzięki któremu mogą głębiej nurkować.



Pingwiny przytulają
się w grupie, tyłem

do wiatru, żeby
przetrwać w cieple
najgorsze warunki

pogodowe.



Pingwiny to urocze zwierzęta, które wywołują uśmiech na naszych twarzach, dlatego tak
smutne jest, że są one zagrożone m.in. przez zmianę klimatu, ruch turystyczny i wycieki ropy

naftowej.



Żeby pomóc pingwinom,
możemy:

nie używać plastikowych
opakowań, które
zanieczyszczają wody, 

       w których żyją te zwierzęta;
segregować śmieci;
korzystać ze zbiorowej
komunikacji lub roweru 

       w drodze do przedszkola lub    
       szkoły, żeby zmniejszyć 
       zapotrzebowanie na ropę
       naftową;

kupować lokalne produkty,
żeby nie sprowadzać ich 

       z dalekich krajów.



Na wyspie Philip Island, grupa ratowników robi swetry dla pingwinów, które pomagają im
nie zmarznąć i zapobiegają zatruciu ropą naftową, z której czyszczą swoje pióra.


